
         Białystok, 15 października 2025 r.  

Szanowna Redakcjo, 

w związku z opublikowanym ostatnio artykułem dotyczącym II Liceum Ogólnokształcącego  

im. Księżnej Anny z Sapiehów Jabłonowskiej w Białymstoku, w poczuciu troski  

i odpowiedzialności za dobre imię szkoły, wyrażamy nasz zdecydowany sprzeciw wobec tak 

nieuczciwego przedstawienia wizerunku naszej społeczności oraz pracy Dyrektora szkoły pana 

Dariusza Bossowskiego.  

Z pełnym przekonaniem chcemy podkreślić, że zarówno Dyrekcja szkoły, jak i każdy z nas, 

wykonując swoje codzienne obowiązki, kieruje się przede wszystkim odpowiedzialnością i troską  

o dobro uczniów. Wszelkie podejmowane przez Radę Pedagogiczną działania wynikają  

z autentycznej chęci podniesienia poziomu edukacji oraz przygotowania młodych ludzi do 

dorosłego życia, w którym konsekwencja, pracowitość i szacunek dla zasad mają ogromne 

znaczenie. Nie możemy się zatem zgodzić na tytułowanie naszego miejsca pracy, z którym czujemy 

się emocjonalnie związani, „szkołą strachu”. To krzywdzące określenie nie uwzględnia 

serdeczności, zrozumienia, wsparcia, wdzięczności i poczucia satysfakcji, które odczuwamy, 

pracując ze wspaniałą młodzieżą w II Liceum Ogólnokształcącym. 

Z naszego punktu widzenia dyscyplina, która obowiązuje w szkole, nie ma na celu ograniczania 

wolności uczniów czy nauczycieli, lecz zapewnienie bezpiecznego, przyjaznego i sprzyjającego 

nauce środowiska. Porządek, punktualność, kultura osobista — to wartości, które procentują  

w przyszłości i są nieodzownym elementem wychowania. Dzięki jasno określonym zasadom panuje 

w naszej szkole porządek, atmosfera sprzyjająca nauce i wzajemnemu szacunkowi. Tego nie da się 

osiągnąć bez spójnej polityki wychowawczej. Trudno mówić o efektywnej edukacji, jeśli nie ma 

podstawowych ram i oczekiwań, które porządkują życie szkolne. 

Wysokie standardy, jakie obowiązują w naszej szkole, są jednym z powodów, dla których wielu 

rodziców decyduje się posyłać tu swoje dzieci. Wyniki egzaminów zewnętrznych, sukcesy uczniów 

w konkursach, a także pozytywne opinie absolwentów i ich rodziców świadczą o skuteczności 

przyjętego modelu pracy. 

Rozumiemy, że nie wszystkim muszą odpowiadać zasady obowiązujące w naszej szkole, jednak 

przypominamy, że istnieją odpowiednie instytucje, w których można dochodzić swoich praw.  

Jesteśmy zdeterminowani, by bronić reputacji szkoły, w której dobro ucznia zawsze było  

na pierwszym miejscu. 

Apelujemy do Redakcji „Gazety Wyborczej” o obiektywizm i uczciwość. Zamiast podważać dobre 

imię szkoły i autorytet osoby, która o nią dba, spróbujmy dostrzec długofalowe korzyści, jakie 

płyną z jasno określonych zasad i wymagań. Zamiast tworzyć narrację opartą na jednostkowych  

i często subiektywnych opiniach, warto przyjrzeć się szerzej: zapytać rodziców, uczniów, 

nauczycieli, którzy na co dzień współpracują z Dyrekcją i wiedzą, ile czasu i energii kadra 

zarządzająca wkłada w prowadzenie szkoły. 

Apelujemy do Redakcji o zachowanie rzetelności. Wierzymy, że dziennikarstwo powinno być nie 

tylko głosem krytyki, ale również przestrzenią do uczciwej debaty i pokazywania różnych 

perspektyw.  
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